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- Dziękuję Wam za sumienną, odpowiedzialną i trudną pracę, którą jest ratowanie życia i
zdrowia ludzkiego. Życzę Państwu zdrowia, wytrwałości oraz satysfakcji z wykonywania
tego niezwykle ważnego, oraz jakże wymagającego zawodu – tymi słowami do ratowników
medycznych zwróciła się Janina Żagan, starosta cieszyński.

Od 2006 roku w Polsce obchodzi się Dzień Ratownictwa Medycznego. Przypada on na 13 października. W Cieszynie
świętowano dwa dni później – uroczystości rozpoczęły się od mszy świętej w kościele św. Marii Magdaleny, skąd
udano się na rynek. Wszyscy chętni mogli zobaczyć ambulanse i sprzęt medyczny Cieszyńskiego Pogotowia
Ratunkowego oraz ratowników z Ostrawy. Ratownicy pokazywali, jak udzielać pierwszej przedmedycznej pomocy,
dla zainteresowanych przygotowano pomiary ciśnienia tętniczego, poziomu glukozy we krwi oraz saturacji. W akcję
aktywnie włączyli się najmłodsi mieszkańcy Powiatu, którzy z dużym zaangażowaniem udzielali pomocy pewnemu
misiowi. Honorowy patronat nad obchodami objęła Janina Żagan, starosta cieszyński. 

– Na dziś Cieszyńskie Pogotowie Ratunkowe tworzy około 150 osób, z czego na etacie mamy ponad 90 osób,
a inne pracują na podstawie inne formy zatrudnienia. 80 procent załogi stanowią ratowniczy medyczni –
wyjaśnił Jan Kawoluk, dyrektor Cieszyńskiego Pogotowia Ratunkowego.

Chociaż 13 października formalnie obchodzony jest jako Dzień Ratownictwa Medycznego, dyrektor zastrzegł, że jest
to święto wszystkich pracowników pogotowia. – Dlatego nagradzamy nie tylko osoby, którą są na pierwszej
linii frontu i walczą bezpośrednio o zdrowie i życie pacjentów – podkreślił.

Stąd też w Cieszyńskim Ośrodku Kultury – Domu Narodowym, gdzie miał miejsce ostatni akcent tegorocznych
obchodów, nagrodzono trzech ratowników medycznych oraz księgową CPR. Nagrody wręczali Janina Żagan,
starosta cieszyński, Stanisław Kubicius, przewodniczący Rady Powiatu Cieszyńskiego oraz Jan Kawulok, dyrektor
Cieszyńskiego Pogotowia Ratunkowego.

Nagrody otrzymali: Monika Recman, ratowniczka medyczna z 13-letnim stażem, która nie tylko ratuje życie,
udzielając pierwszej pomocy, ale także prowadzi szkolenia z tego zakresu, Dorota Król, księgowa, będąca wzorem
dla innych pracowników Cieszyńskiego Pogotowia Ratunkowego, Jerzy Tlałka, ratownik medyczny z 28-letnim
doświadczeniem, codziennie dzieli się swoją wiedzą i doświadczeniem ze współpracownikami, wykazując się zawsze
dyscypliną i rzetelnością, a także Andrzej Buchert, który od 15 lat pełni służbę jako ratownik medyczny,
którego wyróżniono za ogromne zaangażowanie w działania ratunkowe podczas powodzi.

– To było niezwykle emocjonujące i pełne wzruszeń wydarzenie, które pokazało, jak wielkie serce mają ci,
którzy dbają o nasze bezpieczeństwo i zdrowie – dodała starosta cieszyński Janina Żagan.

Od 1 października 2024 roku Cieszyńskie Pogotowie Ratunkowe może się pochwalić nową stacją wyjazdową. O tym,
że uruchomienie takiej placówki w Ustroniu było potrzebne, mogą świadczyć liczby – od początku jej istnienia
zanotowano już 100 interwencji. Oprócz Ustronia stacje znajdują się w Cieszynie, gdzie jest główna siedziba CPR,
Istebnej, Skoczowie, Strumieniu, Zebrzydowicach oraz Wiśle. – W Cieszynie mamy dwa zespoły, w pozostałych
miejscach po jednym. W sumie ich jest osiem – dodał Jan Kawulok.
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